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Zorza polarna w Polsce 

WROCŁAW (PAP) W nocy z dnia 
26 na 27 bm, zaobserwowano w ob- 
serwatorium astronamtcznym uni- 
wersytetu | politechniki we Wrocła. 
wiu ciekawe zjawisko zarzy polarnej, 

O godz, © min, 15 wystrzeliły pro- 
«lopadle z nad północnego horyzon- 
tu trzy slipy światła © barwach sre- 
brzystych których Jasność szybko 
wzrastała, W dwie minuty później 
niebo na północnym horyzoncie przy. 
brała barwę szkarkitną, która zmniej. 
szając natężenie, tworzyła tło dla 
jasnych słupów Kkwietła. O godz, û 
min, 26 czerwone zabarwienie zgi. 
nęło, Niezwykle rzadkie to zjawisko 
zaobserwowane zostało przez dyrekto. 
ra obserwałoriam prof, dr Rybkę. 
Pozostaje ono w związku ze wzrasłą. 
jącą aktywnaścią słońca. 


„Brak rozsądku lub mądrość sojuszników" 


(o rozstrzygnie przyszłość Niemiec? 


Mowa premiera Francji Bidaulta 


PARYŻ (SAP), Prząmawiniąc na 
zebrania członków ruchu oporu w 
ośrodku przemysłowym Saint Btien- 
ne w pobliżu Lyonu premier Bidault 
oświadczył, ża wysiłki zmierzające 
do współpracy międzynarodowej mu- 
szą być usilne, aby zostały uwień. 
czone powodzeniem. Fakt, że Francja 
nie żądała dla siebie niczego oprócz 
elememlarnych gwarancyj własnego 
beqpieczeństwa, prryczymł się do 
powierzenia jo) roli gospodarza na 
konferencji pokojowej, 


tarzać: „Berlin zostanie zbudowany 
r nowo, na dawnym miejscu I nie. 
wąlpliwie pozostanie stolicą lakiego 
państwa, jakie utworzy z Nie: ice 
brak rozsądku lmh mądrość sojusz- 
ników”, 

Rząd francuski nie godzi cię ze 
waaystkimi postanowieniami konfe- 
rencji poczdamskiej, wyraża Jednak 
b chowość lojalnego wykonywania 


| Zdaniem mówcy, należy stałe pow- 


Uroczystości swięta morza 
na Wybrzeżu 


GDANSK (PAP) W ramach uro- 
czystości „święta morza“ odbył się 
w sobolę 27 bm, o godz. 20-1ej apel, 
dla uczczenia pamięci poległych na 
Wesżerpialie. 

U sióp mauzoleum bobalerskich 
obrońców na wprost tablicy, na któ- 
rej umieszczono nazwiska poległych, 
marszałek Polski Michał Żymierski 
przyjął raport komandora Dqkrow- 
skiego, zasiępcy dowódcy histarycz. 
nej obrony Westerplalte w roku 1939, 
Komandor Dąbrowski złożył nasię- 
pnie wieniec na grobie swoich io- 
warzyszy brom., Minuią ciszy sebra- 
mi uczcili pamięć obrońców Wesler- 
platte. 

Po dokonaniu przeglądu kompanii 
marynarki wojennej, marszałek 2y- 
merski odpłynął ścigaczem do Sopot, 
gdzie na redzie dokonał przeglądu 
marynarki wojennej. O godzinie 22 
rozpalano wielkie ognisko na brze- 
gu morze, 

Główne  uroczyslości rozpoczęły 
się dziś w niedzielę, w Gdyni, a go- 
dzinie 9-tej na Placu Grunwaldzkim, 
u sióp Kamiennej Góry. Plac ı pod- 
wyższenie, na którym slangł ołtarz, 
udekorowana flagami narodowymi. 
Poniżej zajęły miejsca delegacje i po. 
cuy sztandarowe; marynarka wojen- 
na, ariyłeria przeciwlotnicza, za któ- 
lra ustawiono deiała, Plac i zbocza 
góry zapełmiły niezliczone tłumy 
publiczności. Na czele kojumny, ufor- 
mowanej przez poczty sztandarowe, 
izajgla miejsce zdziesiątkowana gru- 
tpa .obroùców Westerplatte. 

Orkiestra marynarki wojennej roz- 
poczyna hymn admiralski — przy- 
bywa admirał Mohuczy, Nasiępuje 
powitanie, raport oficerów i lustra- 
cja odóddziałów. 

Wyżsj oficerowie opuszczają wraz 
a oan stanowiska przed rybu. 


nami wychodząc naprzectw oczeki- 
wanego marszałka Żymierskiego, któ. 
ry przybywa przy dźwiękach hym- 
nu narodowego, wrar z wojewodą 
Źralkiem | 


JE” Wybrzeża, inż, Kwialkowskim 
Po mszy polowej Marszałek Zymier. 
ski wstępuje na mównicę : rozpo- 


| czynna przemówienie, 
Delegatem Rządu dla I 


decyzji wspólnie z pozoslałymi pañ- 
stwami okupojącymi Niemcy. 


Czystka wśród czyścicieli 

MONACHIUM (PAP). Zajęto się tu 
działalnością sądów  denazylikocyj- 
nych. W sądach tych zasiadają Niem- 
cy. W 800 rozpatrzonych sprawach 
sądy te wydały tylko 100 wyrokój ska 
zujących na obozy pracy, I te wyroki 
nie zosialy zresztą wykonane, gdyż 
obozy są jeszcze nie zorganizowane, 

Sąd w Monachium, który uwolnił 
od winy wielu hitlerowców, zostal roz. 
wiązany, 


Tito ministrem 


spraw zagranicznych 

BELGKAP (PAR); Dekrelem pri 
zydium Skupszczyny z dniem 26 lp- 
ca br. premier rządu i minister a. 
brony narodowej marszałek Tito peł 
nić będzie obowiązki ministra spraw 
zagranicznych na czas pobytu jegu 
zagraDicą. 


Nasza moc i rękojmia przyszłości: 


Zgodny wysiłek całego Narodu 
przemówienie marsz. Zymierskiego 


Po raz drugi, w udrodzonej Polsce 
obchodzimy święto morza. Obchodzi. 
my je uroczyście i radośnie jako 
święlo Ludowej Polski. 

Szczególnie uroczyście i radośnie 
obchodzimy je tutaj w Gdyni, któ- 
ra była pierwszym ctapem naszego 
powrotu na nadmorskie ziemie na- 
szych praojców, zanim w wyniku 
wspaniałego zwycięstwa jedności sło- 
wiańskiej nad germańskim „Drang 
nach Oslen*, szeroką piersią oparli- 
śmy się wreszcie o Bałtyk od Ebląga 
po Szczecin, wzdłuż 500-kilometro- 
wego wybrzeża. 

Nie zmarnowaliśmy wielkiej hista- 
rycznej szansy, jaka się stała nam 
udziałem i dziś pracujemy konse- 
kweantnie į niezachwianie. nad utrwa 
leniem owoców odniesionego zwy- 
cięstwa. Pracnjemy nie tylko upar- 
tym wysiłkiem robotnika portowe- 
go, chłopa, osadnika į inteligenia na 
Wybrzeżu. Dźwigamy się wzwyż i 
dźwigać się będziemy wysiłkiem ca- 
łego Narodu, wysiłkiem szerokich 
mas pracujących całej Polski, bo 
morska przyszłość odrodzonej Pol- 
ski, to problem  okólnopeńsiwowy, 
1a problem nas wszystkich i całego 
kraju. 


W historit naszej niejednokrolnie 
pozwalaliśmy się wypierać z nad 
Bałtyku germańskiemu napastnikowi, 
Jednak niejednokrolnie szlakiem pi 
stowskim powracaliśmy na ziemie na. 
szych praojców, Wobec niemieckiego 
naporu i zgubnej polityki możnowladz. 
twa polskiego, polityki sięgania po cu. 
dze obszary na Wschodzie, niejedno- 
krotnie mimo odnoszonych nad Niem. 
cami wspanialych zwycięstw, zaprze- 
paściliśmy szanse stania się na odem 

państwem o głębokim oddechu mor- 
skim. 


Po okresach hłędów i klęsk 
szedł dzisiaj okres rozsądku, zwy- 
cięstwa i upartej woli utrwalenia 
szerokiego dostępu do mcrza ma za. 
wsze. Jest to odwieczne nasze prawo 
tak sumo, jak odwiecznym jest na- 
sze prawo do wolności i niepodległe 
go bylu. Nie powtórzymy błędów 


ad. 


przeszłości i nie zaprzępaścimy tego, | 


o ca w ciągu długich wieków i tak 
obficie w ciągu mimionej wojny lała 
się krew żołnierza polskiego, o co 
kiły się łzy malek į dzieci, Bohater. 
stwa obrońców Westerplatte, Oksy- 
wia i Helu, bohalerski czyn gdyńs 
Gzerwonych Kosynierów" w lra- 
ficznym wrześniu 1939 r., heroizm 


obrońców gdańskiej poczty, męstwo 
na wszystkich morzach świata, zwy» 
cięski wysiłek zbrojnych żołmierzy 
I armii į brygady pancernej im. Bo% 
haterów Westerpiatle, którzy ' rTy 
boku sojuszniczej Armii Czerwonej 
wyzwolili spod hitlerowskiego |arz! 
ma całe nasze wybrzeże — to nie 
tylko wyrez naszej dzielności i ho. 
halerstwa w słuzbie Ojczyzny, ta 
także wyraz woli Narodu, szerokie. 
go oparcia się o polski Bałtyk. 

Walczyliśmy bowiem nie tylko o 
wyzwolenie ziem zajęlych przez woj. 
ska niemieckie w wyniku kampanii 
wrześniowej, walczyliśmy o wyzwo- 
lenie lych ziem, %lóre zrabowanu 
nam dawniej, a które bezspornie by 
Jy naszymi i naszymi być muszą. - 
Walczyliśmy mie o kilkadziesiąt ki- 
lometrów wybrzeża, wałczyliśmy 0 
granicę morską, o Elbląg, Gdańsk, 
Kołobrzeg i Szczecin, w wyniku lej 
walki, w wyniku skusznej polityki 
obozu polskiej demokracji odzyskali- 
śmy 514 km wybrzeża i dziś wgdniu 
Święta Morza cały Naród myślą i 
sercem jest nie tylko tu w, Gdyni, 
ale także w Elblągu, prastarym Gdań- 
sku, Kołobrzogu i Szczecinie. 


(Ciąg dalszy na sir. %9 


wz = 


„NAPRZÓD 


Zgodny wysiłek 
całego Narodu 
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

Nie spoczęlitmy i nie możemy 
spocząć na lenrach. Wzdłuż odzyska 
nego wybrzeża zaciągnęliśmy straż. 
Qdbudujamy i rozbudujemy naszą 
marynarkę wojenną. Nic czekaliśmy 
hezradnie na zwrot naszych okrę. 
tów, zalrzynianych poza macierzy- 
śtytni poriami. Nie uzależniamy się 
od złej, czy dobrej woli w stosunku 
do nas. — robimy i zrobimy wszy. 
siko, aby stworzyć taką marynarkę 
wojenny, jaka jest nam potrzebna 
(nklaski). Na morskich rubieżach 
Rzeczypospolitej pełni dziś straż od- 
radzona marynarka wojenna 
Wzdłuż wybrzeży sirzegą wejścia do 
naszego domu placówki Wojsk Och. 
runy Pogranicza, na slraży berme- 
czeńsiwa i całości naszych granie 
stoi Wojsko Polskis — zbrojne ra. 
mię ludu polskiego (oklaski). 

Rośnie nasza marynarka handlowa, 
której bezpieczeństwo i swobodę ru- 
chu zapewnia marynarka wojenn: 
Marynarka wojenua i miarynar| 
handlowa, lo dwie zgodne wzajemnie 
się przenikające į rozumiejące sio. 
siry — nasza wig i Mqoność z ca- 
łym światem. Ich wąpólny wysiłek, 
oparty o wspólny wysiłek całego 
Narodu poprowadzi sławne nasze 
handery na wszystkie szlaki mor. 
skle. 

Wielki jest też wysłek robotnika 
1 inteligenta pracującego Wybrzeżn, 
naszych portów i miast nadmorskich. 
Kto oglądał nasze porly przed rokiem 
i widzi je dziś, ten, choćhy nawet 
wbrew swojej woli, przyzna, ke »- 
siqgnięcia nasze w dziedzinie odbo. 
dowy i zagospodarowania odzyska. 
nego Wyhrzeżz są wielkie, len przy 
zna, be polaki świat pracy tntej na 
wybrakżu miina ciaanoty i niewygół, 
miwa pnzeszkód i trudności, mima 
wichrzycielskiej działalności wrogich 
elementów daje sobia radę i swoj 
egiamin zdaje celująco (oklaski). 

żołnierz i marynarz,  robolnk, 
chłop i inteligent, nie poskąpią na 


przyszłość swoich rąk i rozumu, nie 
osłahig wysiłku w pracy, by utrwalić 
należycie wykorzystać nasze możli- 


wości morskie. Z narodu i kraju Jg- 


dowego stajemy się narodem i krajem 


lądowo-morskim i taką Polskę prze. 
każemy przyszłym pokoleniom, które 
nie zaznają nędzy i głodu, krzywdy i 
cierpienia (oklaski). 

Słuszna polilyka wewnętrzna i za- 
graniczna demokracji polskiej wpro- 
wadziła Naród nasż i kraj na wielkie 
historyczne szlaki, a nasze dolychcza- 
sowe osiągnięcia 1 sukcesy są najlep- 
szyn. dowodem, że twardo i godnie 
szlakami tymi kroczymy i kroczyć bę. 
dziemy whrew woli międzynarodowe 
go i rodzimego wstecznictwa i mimo 
rzucanych nam kłód (oklaski), Tego 
wymaga od nas trzeźwo pojęly me- 
res Narodu i państwa naszego, in- 
tynki samozachawawczy, nasze być, 
czy nie być. 

Pamiętajmy, że Niemiec -- odwierz- 
ny wróg narodu polskiego, dzik zla- 
many militarnie, ale tak samo nicna- 
wistny i żądny krwi próbuje'1 będzie 
próbował stanać na” nogi 1 zwrócić się 
przeciwko nam, a protekiorów mu nie 
brak, Zgodny wysiłek calego Narodu, 
polityka współpracy ze wazystkimi na- 
rodami miłującymi wolność i pokój i 
niezłomna wiara w sprawiedliwość 
dziejową, której stalo się zadość — to 
nasza moc i rękojinia na wielką, świe. 
tang przyszłość (oklaski), 

Wyniki głosowania ludowego uiwier. 
dzają nas w przeświadczeniu, że ię 
prawdę historyczną rozumie należycie 
olbrzymia więkarość narodu polskie- 
go. Rozumie ją i zdecydowanie się 
kupia wokół demokracji polskiej i 


Szukanie porozumienia czy kpiny 


Cyniczna odpowiedź prem. Tsaldar'sa 


MOSKWA (TASS), Premier grecki 
Tsaldaris odbył konferencję z przy- 
wódcami partil parlamemłarnych So- 
ulisetm, Papeńdreanu, Kuneilopulo- 
sem, Zerwasem,  Aleksandrisem Í 
przedstawicielami nieobecnego Venize. 
losa. 

Tsaldaris 


zaproponowal opozycji 


wzięcie udziału w rządzie, w komisji + 


międzypariyjnej, mającej nadzoro- 
waé plebiscyt oraz w delegacji na kon- 
ferencję pokojową. Dał on jednak do 
zrozumienia, że opozycja może wziąć 
udział w rządzie tylko pa to, aby ra- 
świadczyć o prawidłowości plehiscytu 

że ona nie może zmienić programu 
rządowego, ani wpłynąć na jego poli- 
lykę, zwłaszcza w sprawie plebiscytu, 


Trygve Lie przemawia 
„Europa nie interesuje się ONZ” 


LONDYN (Reuter). Na konferencji 
prasowej w Hadze sekreiarz general- 
my ONZ Trygve Lie oświadczył, iż Eu. 
ropa nie knteresuje się w tym slopniu, 
co Ameryka sprawami Narodów Zjed- 
noczonych, Amorykańskie uniwersyle. 
ty, kolegia | szkoły do lego stopnia 
interesują się fymi kwestiami, że irze. 
ba im stale przesylać sprawozdanie z 
dzialalności ONZ, W szkołach amery- 
kańskich każda klasa ma swoją wła- 
sng radę bezpieczeństwa, Przyczyną 
tego zjawiska jesli, być może to, że 
dzienniki amerykanskie poświęcają 


papieru, wobec czego muszą ograni- 
czać się. W związku z tym organiza- 
cja Narodów Zjednoczonych stara się 
utworzyć specjalne ośrodki informa- 
cyjne, Poslanowiono ` zorganizować 
małe biuro inlormacyjne w Kopenha. 
dze, Londynie, Paryżu, Kairze | Nan- 
kinie, Jeśli fundusze na ta pozwolą, 
podobne ośrodki zosianę utworzone w 
stolicach innych państw. 
Departament informacji rozważa 
również projekly zorganizowania nu- 
dycji radiowych, nadawanych przez 
ONZ. Sprawa ta będzie jednym z te- 


wiele miejsca sprawom Narodów Zjed +matów obrad Generalnego Zgroma- 
noczonych. Redakcje piem curopej- |dzenia we wrzetniu rb,e. 


skich odczuwają obecnie znaczny brak | 


Sprawy drażliwe 


Lekceważenie korespondentów pras. 


strefie brytyjskie, 


BERLIN (PAP) Rolmilel 


renil wysłał na ręce zastępcy 
tyjskiego zarządcy 


ju 
(Tych. ws 


du naszego, 


steśmy spokojni o przyszłość Polski 


ferencji poczdamskiej, 
uznana i na przyszłość zgodnie £ wer 


sprawiedliwości. 


brytyj- , Niemczech, sir 
skich korespondentów przy głównej | pratest w związku z nieopublikowa- 
kwaterze armii brytyjskiej w Nad- 
bry- 
wojskowego w 


Rządu Jedności Narodowej, we wspó] 
nym wysilku budowy Polski, jako kra. 
przemy słowo-rolniezo-morskicgo. 
tkich, którzy swiadomie i 
rozwagą opowiedzieli się przeciwka 
naszym granicom na Bałtyku, Odrze 4 
Nuie lużyckiej pięlnujemy, jako zdraj- 
ców Narodu ł państwa polskiego, Oni 
sami postawili sie naa nawias Naro- 


W obliczu konferencji pokojowej je- 
nasze granicc, Sluszność naszych po- 
stulatów granicznych uznana na kon- 
uznawana 
przez postępowe kole świata, musj być 
lą Narodu Polskiego w imię dziejowej 


Niezachwiani w tej wlerze i czujni 


Briana Roherisona, 


niem przez centralną komisję pierw- 
szej wlelkiej sprawy, wytoczonej w 
zeszłym tygodniu przeciwko urzęd- 
nikowt brytyjskiemu za popieranie 
czarnego rynku. 

Oskarżony, klórym był urzędnik 
centralnej komisji Peter Stelner, zo- 
stał skazany na 4 lala przymuso- 
wych robót oraz grzywnę w wyso- 
kości tysiąca funtów szterlingów «4% 
niestosowanie brytyjskich przepisów 
walutowych j posiadanie pewnej 
ilości niemieckich napojów wyskoko. 
wych. 

Proces Steinera zostałby pominięty 
całkowicie milczeniem, gdyby 2 kore- 
spondentów przypadkowo nie do- 
wiedziała się a nim. W prołeście po- 
dano, że komilet „domaga się, aby 
zastępca gubernatora wajskowego 
przeprawadził śledztwo w celu zha- 
daniu, dlaczego korespondentom w 
strefie brytyjskiej nie udzielano ma- 
łeriałów w sprawie wielkiej wagi“ 


2a wszelkie próby i wrogie nam ten. 
dencje, świecimy dzisiejszy dzień jed. 
nym potężnym i zgodnym rytmem sure 
naszych, rytmem wszysikich szczerze, 
prawdziwie polskich serc, bljących 
dziś od Szczecina po Elbląg, ad brze- 
gów Bałtyku po szczyty Tatr i Sude- 
lów, rytmem wytężonej pracy dla od- 
budowy kraju i utrwalenia owoców 
naszych historycznych zwycięstw. 
Przemówienie swe marszałek zakoń. 
czył okrzykiem: »Niech żyje Wolna, 
Niepodlegla, Demokratyczna Polska o 
szerokim dostępie do morzag, 
Tysiączne lłumy zebranych powió- 
|zyły z entuzjazmem wielokrotnie o- 
krzyk marszałka, po czym odśpiewa- 
30 przy akompaniamencie orkiestry 
marynarki wojennej hymn 1arodowy, 
£ kolei przemawiali: wojswoda 
gdański inż, Źrulek, z ramienia Ligi 
morskiej ob, Szarzyński i prezes za- 
jądu Ligi morskiej płk. Kuryluk, 


W kilku wierszach 


Konatytuanta włoska uchwaliła vë» 
tum ufności dla rządu większością 
388 głosów przeciwko 67-miu pizy Ÿ 
wstrzymujących się ad głosowanie 

Lotnicza ulużba policyjna w Ca- 
chosłowacji rozpocznie swą działa* 
ność w dniu 1, VIII. br, Zadaniem 
jej będzie kontrolowanie linii lotne 
czych na całym terytorium państwa; 
kontrola obcych aamolalów orai 
pomoc w wypadkach katastrof ży 
wiołowych | lotniczych. 


Specjalny delegat prezydenta Tr» 
mana wysłany dla zorientowania się 
% sytuacji europejskiej przybył da 
Wiednia gdzie ma przeprowadzić 
rozmowy s gen, Clarkiem 


Nr. 168 


Opozycja wyrazila zgodę na wejście 
do rządu tylko pod warunkiem istot. 
nego w nim udziału orar pod warun- 
kiem opracowania nowego programu, 
który bylby wynikiem wzajemnych 
ustępstw. Sofulls proponowal utworze. 
nie rządu szerokiej koalicji z udzialem 
partii nie mających swych przedstawi- 
ciek w parlamencie, Opozycja odmó 
wila również wejścia do komisji mię- 
dzypartyjnej mającej  konirolować 
przebieg plebiscytu, a w konsekwen- 
cji wziąć współodpowiedzialność za 
jego przeprowadzenie, Opozycja we- 
szlaby do tej komisji tylko wówczas, 
gdyby komisja posiadała szerokie pel. 
|aomocnictwa aż dd możliwotał zmis- 
ny daty plebiscytu włącznie, Warunek 
ten Tsaldaris zdecydowarue odrzucił, 

Opozycja objawila gołowaść pod- 
jtrzymania rządu w sprawie nbrony 
żądań narodowych na konferencji po. 
kojowej, sle równocześnie przedsta- 
wiciele opozycji podkreślili, że nie 
zgodzą się na to, aby traktować ich 
jako »dodatkowy begałe delegatów 
rządowych. 

Po konferencji premer niwiadczył, 
że rząd jest w stanie wziąć na niebie 
odpowledzialność za wewnętrzne i za. 
graniczne sprawy kraju i będzie nadal 
reallzować swój program. 


Jednomyślna uchwała 

w parlamencie greckim 

LONDYN (Reuter). W parlamencie 
greckim przywódcy wszystkich partii 
oświadczyli, 1ż zgodnie popierają de- 
egację na konferencję pokojową i że 


Epiru (południowa Albania) sraz gra- 
nicy grecko-bułgarskiej i odszkodowań 
nie mogą być zredukowzne, Delega- 
cja grecka na konferencję pakojową 
pod przewodnictwem premiera Taal. 
darisa udaje się samolotem do Paryża, 


Socialist, konferencja 
w Paryżu 

PRAGA (PAP). Przedstawiciel cro 
skiej partii soe]al-emokratycznej ŁA: 
proszony zostal do Paryża, gdzie w 
dniu 29 bm. weźmie udział w konte- 
rencji, poświęconej omówieniu pro- 
blemu hiszpańskiego, Konferencja go. 
atala zwołana z inicjatywy socjalistów 
francuskich. 


Kongres sterroryzował 
Brytyjczyków 


BOMBAJ (iłeuler) Przewodniczący 
indyjskiej Ligi Muzułmańskiej Ma. 
hommed Ali Jinnah w przemówieniu 
wygłoszonym w sobotę, oświadczył, 
iż brytyjska misja rządowa została 
„slerroryzawana” przez Kongres, ża 
członkowie misji „cofnęli ta co po- 
dali jako ostateczną proporyck“. 
Zdaniem Jinnah „dopóki Kongres 
będzie upierał się przy twierdzeniu, 
„że reprezentuje również muzułmań- 
skie Indie, nie będzie można osią- 
gnat kompromisu lub znależć roz- 
wiązanla“, 

Liga Muzułmańska wyraziła po- 
glad, że jedynym rozwiązaniem zaga- 
dnienia Indii jest utworzenie z Pa. 


fmtanu "odrchnego pańifwa musst- 


mańskiega. 


łądania Grecji, dotyczące północnego ` 
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NAPR; 


ZoD 


U. S. A. nowym parinerem w rozgrywce 


Polityka Stanów Zjednoczonych 
w basenie Morza Śródziemnego 


Rasnące zaimeresowanie Stanów 
Zjednoczonych zagadnieniami Palesty- 
ny i Bliskiego Wschodu jest kont 
muacją polityki, której pierwszym 
przejawem było lądowanie oddzisłów 
amerykańskich w listopadzie 1942 r, 
we Francuskiej Alryce Północnej. Te- 
go dnia dotychczasowi pretendenci do 
panowania na Morzu Śródziemnym 
stanęli wobec nowego partnera, tym 
bardziej grożnego, iż nie posiadnjące- 
ko wówczas w tych szerokościach geo. 
graficznych bagażu błędów 

Wejście Stanów Zjednoczonych na 
lorum tej części świata było o tyle u- 
łatwione, iż dotychczasowi jego wład- 
cy zostali zasadniczo wyeliminowani 
skutkiem przemian, jakie dakanały się 
w czasie wojny, lub w jej wyniku. 

Włochy, które znalazły się w sbozie 
pokonanych i Francja, która straciła 
3/4 swojej floty — przestały być kon- 
kureniami równej miary. W stosunku 
do Wielkiej Brytanii wielce osłabionej 
wysiłkiem wojennym, wyżyskała A- 
meryka swą przewagę ekonomiczną. 
W Lizbonie i w Madrycie powsłały 
wielkie misje handlowe, reprezentują. 
ce interesy kapitalu amerykańskiego. 
Swym ciężarem gatunkowym przero- 
sly one szybko dotychemsowe wply- 
wy hryty 

Z drugiej strony rozrzucenie *mery- 
kańskich oddziałów wojskowych wo- 
kół brzegów morza Śródziemnego, po- 
zbawilo Anglików wyłączności oku- 
pacji i rządzenia terenami okupowa- 
nymi, lub znajdującymi się pod ich 
opieką, Każdy krok polityki angiel- 
skiej musi być uzgadniany z »kuzyna- 
mie z Ameryki Północnej, 


ROZBUDOWA LINII LOTNICZYCH 
Jakimże nowym duchem tchną slo. 
wa wypowiedziane na posiedzeniu 


tora z stronnictwa liberalnego, który 
powrócił z objazdu po Bliskim Wscho- 
dzie: 

»Gdy hylem w Kairze, zrozumiałem, 
że Anglicy podkopują interesy Stanów 
Zjednoczonych we wszystkich krajach 
Bliskiego Wschodu. Robią oni wszyst- 

0, by przeszkodzić amerykańskim li- 
niom lotniczym w uzyskaniu prawa 
przelotu i lądowania w ij części 
świataś. 

Stwierdzenie powyższe posiada dwie 
strony medalu. 

Kwestia pól naftowych jest zbyt zna- 
na, by lrzeba bylo ją szczególnie pod. 
kreślać, Anglicy opanowali szyby naf- 
towe od południowego Iranu aż do 
graniey Iraku, Dzielą się wraz z Fran- 
cuzami i Holendrami koncesjami w 
Iraku i prawami eksploatacji brze- 
gów załoki perskiej, Pokłady w Ko- 
weit są współwłasnością anglo-amery. 
Malo jesi jednak znanym fakt, 
adaniu USA znajd ię wy- 
łącznie koncesje wewnatrz Arabii Sau- 
dyckiej, której tereny — przypuszcza 
się — są najbogatsze w ropę nattową 
na całym Bliskim Wschodzie, 

W Stanach Zjednoczonych zapasy 
ropy się zmniejszają, podczas gdy zu. 
życie rośnie niewspółmiernie, Flota 
amerykańska, większa obecnie, niż 
brytyjska i lotnictwo amerykańskie są 
jej głównymi konsumentami, 

Drugą stroną medalu są zagadnienia 
komunikacyjne, dzięki którym Stany 
Zjednoczone liczą na poszerzanie swej 
strefy wpływów. Samoloty T.W.A, la- 


Kongresu 4 kwietnia br. przez s | 


dują dziś już nietylko w Lizbonie i po 
obu stronach basenu śródziemnomor- 
skiego, lecz i w Kairze, Jerozolimie, 


Bassora, Rontin, gdzie baza lolnicza 
jest własności A í docierają tż do 
Colombo na GE W najblizszym 


czasie ma zoslać otwarta linia Suez- 
Singapoor. 

Nafta, komunikacje — oto kwestie, 
do których polityka wielkich mocarsiw 
ciągle nawraca, 


KONFLIKT INTERESÓW 
ANGLO-AMERYKAŃSKICH 


Wymowną ilustracją kolizji intere- 
sów anglo-amerykańskich byla gwal- 
towna w tonie krytyka przyznania 
przez Anghę fikcyjne] niepodległości 
Transjordanii, Krytyka ta nie wypły- 
wała tylko z powodu, iż Stany Zjed- 
noczone będąc raczej przychylne te- 
zie żydowskiej w kwestii palestyńskiej, 
niechętnym okiem patrzą na tworze- 
nie się nowych ośrodków państwo- 
wych arabskich: — istotą jej była ra- 
czej obawa przed powstawaniem no- 
wych sił politycznych na szlaku eks- 
pansji amerykańskiej, która z kaźdym 
dniem coraz bardziej dąży do zastą- 
pienia Wielkiej Brytanii w ręli straż- 
niezki wielkich dróg świalowych. 

Polityka amerykańska w basenie 
Morza Śródziemnego nie ogranicza się 
tylko do rywalizacji anglo-amerykań. 
skiej, Waga potęgł Związku Radziec. 
kiego, której sprawdzian dała osat- 
nia wojna, nakazała Stanom Zjedno- 
czonym ustosunkować się do żądań 
radzieckioh 6worzenia dla ZSRR pel- 
nego dostępu do Morza Śródziemaego 
w sposób dużo bardziej dypkunatycz- 
ny, niż w stosunku do Wielkiej Bry- 
tami. 

Pierwszy rozpęd ekspansji Stanów 
Zjednoczonych minąl. Obecnie rozpo- 
czął się okres gier dyplomatycznych, 
które z każdym dniem stają się za- 
wilsze i bardziej delikatne 1 w których 
poszczególne mocarstwa zajmują co- 
raz bardziej zdecydawane i jasne sta- 
R. W. 


Przegląd prasy 


mRohotruk* (Nr. 605) omawiając 
zadania terenowych Rad Narodowych 
pisze w artykule wstępnym low, Za- 
Jączkowskiej co następuje: 
erenowe Rady Narodowe 
twierdzić to należy z przy- 
a — zbyt jeszcze wiele 
miejscowym 
aporom międzypartyjnym i z tru- 
dem przychodzi im przesiawle- 
nia się na konkretną, konatruk- 
tywną działalność. Partie demo- 
Kkratyczne, które tyle pozytyw- 
nego wysiłku wniosły do odbu- 
dowy naszego życia goapodar- 
czego i społecznego, powinny 
siać się przez swych przedsta- 
wicieli, wchodzących w sklad 
Rad Narodowych, tym czynni 
kiem aklywnym nie tylko ini- 
clującym kontrolę w poszczegól- 
nych wypadkach, ale przede 
wszystkim organizującym ię kon- 
trolę na poszczególnych odcin- 
kach planowa, trwale i nn dłuż. 
szą metę, w apoaóh akuteczny i 
eelawy. 

Gdy obywatele bedą rzeczywi- 
fcie widzieli, że ich wnioski 
zostają rozpatrywane, brana pod 
uwagę i zarzuty, w nich zawar- 
te, sprawdzane, zacznę brać 
czynniejuzy udział w życiu pu- 
blicznym, a ludzie, nieodpowie- 
dni ma swych stanowiskach, nie 


hędą się czuli jykalnymić i 1 
będą zmuszeni liczyć się z po- 
trzebami i opinią ogółu, udział | 
zaś mpołeczeństwa w rządzeniu ` 
państwem wzrośnie rzeczy wi- 
hicie głęboko w życie narodu“ 


PRASA ZAGRANICZNA JESZCZE 
O OŚWIADCZENIU HLONDA 


Dziennik czechosłowacki 
delskie Nowiny“: 

„Dla katolików czechosłowac- 

kich wrogie stanowiska Kardy- 


„Zame: 


nała wobec demokratycznego 
Rządu Polskiego jest zupelnie 
niezrozumiałe. My, którzy wie 


dziehómy, jak polityk i ksiądz 
dr Jan Szramer potrafił oczyścić 
szeregi wlasnej parlit politycz- 
nej od żywiolów, które zagra: 
ły budowie lepszego i chrześci- 
jańskiego porządku -~ stajemy 
pełni zdumienia wobec wystą- 
pienia polskiego Kardynała. Nie 
jerieśmy jednak całkowicie po- 
zbawieni zrozumienia sytuacji, 
albowiem mamy już bolesne do- 
Świadczenie z pewnym  dostoj- 
nikiem kościelnym w Słowacji, 
którego stanowisko nie hyła ani 
chrześcijańskie ant słowacki, 
(Mowa o ks. Tissa — Od red.) 

„Chicago 


Amerykański dziennik 


„Słowa Kard. Hlonda nie przy- 
służyły się sprawie walności o- 
bywatelskiej, ani sprawie tole- 
rancji religijnej, Kardynał polig- 
pił wprawdzie dokonane morder- 
stwa, lecz wypowiedziana prze- 
zeń uwagi w związku z pogra- 
mem, nie dadzą się pogodzić z 
zasadą braterstwa agólno-ludz- 
kiego oraz ideałami chrześcijań- 
stwa". 

Katolicki tygodnik angielski „Tí. 
blet“ stwierdza, że padły pierwsze 
strzały przeciw Kościołowi Katolic- 
kemu w Polsce, Oskarżenie pod a- 
dresem Kościoła przyszło zdaniem 
pisma tym bardziej nieoczekiwanie, 
iż rząd dolychczas przeciw kościoło- 
wi nie występował „Tablett“ uwa- 
ża że kler w Kielcach spelmił swe 
zadanie. Pismo zwraca uwagę na 
gwałtowny atak ną Kard. Hlonda w 
„Robotniku“, 

Dodajemy, że jeszcze bardziej, by- 
ło dla nas nieoczekiwane slanowi- 
sko, jaki zajął ks. Prymas, Gdyby 
kościół zachowywał należną posie- 
wę, nikomu w Polsce nie przyszło 
by do głowy alekować kleru. Zre- 


szłą słowa Kardynała spolkały się 
2 prawdą krytyki nie lylko w Polsce. 


— Proszę przeczyłać zagraniczne ga- 
żety. 


Rada Gospodarcza 
I Społeczna O, Z, N, 


Niedawno wyjechał do Stanów 
Zjednoczonych min. Jan Stańczyk, 
aby objąć jedno z naczelnych sla- 
nowisk w Radzie Gospodarczej I 
Społecznej Organizacji Narodów Zje- 
dnoczonych, 

Czym jest ta Rada i jakie ma za- 
dania? 

Organizacja Narodśw Zjednoczo. 
nych poza swą szeroka zakrojoną 
działalnością ściśle polityczną 
wzięła pod swoją opiekę į kontrolę 
całoksziałł stosunków na święcie, 
które zostały nazwane w „Karcie 
Narodów Zjednoczonych" ogólnym 
terminem „agend specjalnych". 

Te „agendy specjalne* obejmują 
wszyslkie sprawy niepolityczne, kló- 
re — jak wiemy — przekazane zo. 
stały Radom: Bezpieczeństwa i Po- 
wierniczej, 

Sa lo sprawy, które podlegały 
Międzynarodowej Organizacji Pracy 
oraz powstałej w czasie wojny 
UNRRA (United Nations Relief and 
Rehabilitation Administration) 
dalej F. O, N, (Ford and Agriculture 
Organisation) — która zajmuje się 
organizacją wyżywienia i sprawami 
rolnictwa. 

W zakres kompetencji Rady Go- 
spodarczej i Społecznej podpada tak- 
że międzynarodowa organizacja fi. 
nansów, stworzona na Konferencji 
w Bretton Woods, oraz cały srercg 
pokrewnych jnatylucyj. 

O. N. Z, dąży do wprowadzenia 
plunowości do działalności tych in- 
stytucji i ebce zapobiec temu, aby 
jedna nie wchodziła drugiej w drogę 
i sby nie wypelniano dwukroinie 
tych samych funkcyj. 

Wszystkie te sprawy oddana pod 
najwyższy nadzór Generalnego Zgro. 
madzenia, a jeko organ wykonaw- 
czy utworzono Radę Gospodarczą i 
Społeczną, 

Rada pomyślana jest jako organ 
centralny dla _ międzynarodowej 
współpracy gospodarcaej į społecz- 
nej. Jest ona wyposażona w dostate- 
czną władzę i środki, aby móc epro- 
slat swym obowiązkom į szczyłtnym 
amhicjom, jakie sobie postawiła. 

W skład Rady Społecznej i Go- 
spodarczej wchodzi 18 całonków, 
wybieranych przez Zgromadzenia 
Ogólne O, N. Z 


Proces polityczny 

w Koszycach 
PRAGA (PAP), Przed sądem cza. 
chosłowackim w Koszycach rogpo- 
czął się 26 bm. wielki proces poli. 
tyczny przeciwko 750 Węgrom, o. 
skarżonym o działalność aniypańst. 
wową i wywnrotową, skierowaną 
przeciwko Czechosłowacji, Jak wy. 
nika z akiu oskarżenia, Węgrzy ci 
zwrócili się do obcych przedstawi- 
cieli dyplomatycznych w Pradze 2 
n nioriałem, domagającym się przy 

łączenia Koszyc do Węgier. 


Studenci czescy 
w kopalniach 

PRAGA (PAP). Tysiąc studeniów 
wyższych uczelni czeskich w Pra- 
dze wyjechało wraz z profesorami 
da kopalń węgla na 2.miesięczną 
pracę. 

Ochotnicze brygady  ańutenckie 
mają za cel przyjść z pomocą cre- 
skiemu przemysłowi węglowemu od- 
czywejącea beak sł rdhoczych. 
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„NAPRZOD* 


Podrobili 10,000.000 złotych! 


Wykrycie źródła fałszywych pięćsetek 


W piątek przed Rejonowym Są- 
dem w Warszawie zasiadła na ławie 
oskarżonych B-osohowa banda  fał- 
szerzy banknolów pięćsetzłatowych 
Wśród oskarżonych jest jedna ko- 
bieta, 

FAŁSZYWE PIĘĆSETKI NA — 
ZŁOTE DOLARY 
Warszawska Milicja otrzymała do- 
niesienie, iż dwaj osobnicy kupili 
od wałuciarza, znanego pod pseuda- 
nimem „Kabanos”, dwadzieście do- 
larw złolych za sumę 43.000 zł. 
Waluciarz zorientował się po chwili, 
iż wręczone mu 86 banknotów jeat 
fałszywe, Osobnikami, którzy kupili 
dolury, okazali się zawodowi walu- 

ciarze: Gimziński i Przyjemski. 

W czasie dochodzenia przyznali się 
oni, iż otrzymali od innego „kombi- 
natora«, Kulickiego, falszywe bon- 
knoty w celu wymiany na złole do- 
Jary. Po nitce aż do kłębka znalezio- 
no u Kulickiego 73 lys, zl, również 
fałszywych. Zeznał on, iż pieniądze 
te olrzymał od głównego falszerza 
Majchorkiewicza, którego do chwili 
ohecnej, niestety nie udało sig Mili- 
cji ująć, Kulicki zawarł z Majcher- 
kiewiczem umowę, iż będzie mu 
zmieniał fałszywe pieniądze na do- 
bre, Za każde rozmienione 5 tysięcy 
otrzyinywał 3 tysiące 2}. — oczywi- 
ście w falsyfikatach, 

PÓŁ MILIONA DZIENNIE! 

W kilka dni później zatrzymano 
innego głównego fabrykanta, zamie- 
szkałego we Wlochaci, J. Adamczy- 
ka. Od niego la bowiem wynajął pi- 
wnioę na cele fabrykacji Majcher- 
klewicza za cenę 150.000 zł. lygo- 
dniowa.  Majcherkiewicz wraz z 
Adamctykiem przenieśli wszystkie 
urządzenia z Piaslowa, gdzie były za- 
kopane w piwnicy. 


Nie ma w Polsce epidemii 
chorób zakaźnych 


Sytuacja na terenie epidemiologi. 
cznym nie budzi w b. r. niepokoju. 
Mość zachorowuń na najgrożniejsze 
choroby zakaźne: tyfus plamisty, ly- 
fus brzuszny | czerwonkę w czerwcu 
mia osiągnęła rozmiarów epidemicz. 
nych. 

Na tyfus plamisty zandlowano w 
całej Polsce 89 nowych zachorowań 
(w Warstawie 1), na tyfus brzuszny 
2009 zuchorowań (2 lego 9 w War- 
szawie), Na czerwonkę zgłoszono 
187 zachorowań (z tego 6 w Warsza. 
wie). Największe nasilenie choróh 
zukażnych daje się zaobserwować na 
obu śląskach i w woj. Gdańskim, 

Dotychczasowe meldunki z lipca 
wykazują spadck zachorowań na ty- 
fus brzuszny į prawie całkowity za. 
nik zachorowań na tyfus plamisty. 
Można zanotować niewielki wzrost 
zachorowań na czerwonkę, ale do- 
ajchczasowy przebieg łe} choroby 
nie mą charzkiera epidemicznago. 

Większe nasilenie czerwonki 
stwierdzono na terenie powiatu ma. 
kowskiego, gdzie zanotowano w je- 
dnej z gmin 17 zachorowań. 

Naczelny Nadzwyczajny Koma. 
riat do walki z epideiniami rozpoczął 
nalychmiastową energiczną  skcję 
antyepidemiczną, 

Oprócz działającej w terenie po- 
wiałowej kolumny dezyntekcyjnej — 
wysłano tam specjulną kokumuę z 
Centralnego Zespołu Prącciwepide. 
micznego która działa na micjsou — 
sprawdzając stan sanilarny I um'csz. 
czając chorych w szpilałach w Prza- 
snyszu i Pułlusku. 


„Fabryka“ czynna była we Wło- 
chach od godz. 6 rano do godz. 11 
w nocy, produkując po lysiąc ban- 
knotów, czyli pół miliona złotych 
dziennie, Trzeba przyznać, iż ban- 
knoly ie są dość udatnie zrobione, 
zważywszy nader prymitywne rod- 
ki, jakimi się posługiwano. Są one 
oczywiście gołym okiem rozpozna- 
walne jako falsyfikaty. 

Podczas rozprawy sądowej usta- 
wiony był stół, na którym posiawio- 
no paczki fałszywych banknotów, 
prymitywną prasę, farby, malryce, 
klisze itp. 

10 MIL, W 3 TYGODNIE 

Prace fnłszerzy trwała okoła 3 ty- 
godni, począwszy od 3 maja r. b. 
Przesiępcom udało się wypruduko- 
wać falsyfikatów na sumę około 10 
milionów złotych. Tylko drobną 
część tej sumy udsła im się puścić 
na rynek 

Dowiedziawszy sig o aresztowa- 
niu wspólników, Majcherkiewicz i 
Drapiński zbiegli, a kompletnie urzą- 
dzoną fabrykę zakopali w piwnicy 
mieszkania Adamczyśu, gdzie została 
następnie odnaleziona. 

Wszyscy oskarżeni: Przyjemski, 
Gimziński, Kulicki, Piotrowski, A- 
damczyk i jego kochanka, Konslan- 
cja Rochoń, która pilnowała, aby 
nikt niepowołany nie natrafił na 
ślad fobryki — przyznali się da wi- 
my, nie podając nie istotnego na 
awole usprawiedliwienie. 


WYROK SĄDU 
Na karę śmierci sąd skazał J. A- 
damczyka, zawodowego krymina > 
kióry w swoim życiu przesiedział 
Już łącznie 11 i pół roku za fałszer- 
stwa banknotów. Sąd wyszedł z za- 
łożenia, iż Adamczyk nigdy już nie 


Kilka miesięcy iUinu, marynarka a. 
meryka! ewakuowala 168 miesz- 
kańców Bikini, wraz z ich krółem Ju. 
dą na czele na wyspę Rongerik, gdzie 
saperzy amerykańscy wybudowali dla 
nich nowoczesne osiedle, 

Bliskie zakończenie doświadczeń # 

bombą atomową na Bikini stawia py- 
tanie, czy krół Juda ze swym ludem 
zostanie na Rongerik, czy też wróci 
do dawnych siedzib. 
Mieszkańcy Bikini, pochodzenia ma. 
lejskiego, 
hogaly w uroczyńe i ceremonialne 
zwroty, Cechuje ich wielka gościnność 
w słasunku do cudzoziemców. 

Od chwili opuszczenia Bikini rau- 
czyli się wiele rzeczy. Niektórzy z nich 
Jpolrafią już obchodzić się z amery- 
kaùskimi narzędziami rolniczymi. Mi- 
mo jednak komfortu współczesnej cy- 
wilizacji, toczy ich nostalgia za rodzin- 
nym krajem, 

Ustrój wyspy przypomina 


Walka z nadużyciami mieszkaniowymi 


ŁÓDŹ (PAP). W Łodzi odbyła się 
konferencja przedstawicieli wydziału 
kwaterunkowega zarządu miejskiego 
z przewodniczącym komisji specjalnej 
ob, Cieślukiem, Ob. Cieśluk stwierdził, 
że komisja specjalna otrzymuje wele 
skarg od ludzi pracy na sposób załat- 
(wiania spraw mieszkaniowych, W tym 


posiadają odrębny język, 


monar- 


będzie pożytecznym członkiem społe- 
czeństwa | należy go wyeliminować 
na zawsze. 

Przewód sądowy wykazał, iż Adam 
czyk oddał głównemu fałszerzowi 
Majcherkiewiczowi, na cele fałszer. 
siwa banknotów swoją piwnicę, do- 
hrze zamaskowaną, do której wel- 
ście hyło z wewnątrz mieszkania. 
Majcherkiewiczowi udało się zbiec, 
Następnie Adamczyk brał czynny 
udział w produkcji pięćsetzłotówek. 


Karę śmierci otrzymał również E. 
Piotrowski, zamożny posiadacz szwal. 
ni, główna sprężyną i główny čol- 
porter całej szajki. Stosując najwyż- 
szy wymiar kary, sąd podkreślił, iż 
Piotrowski wykazał maximum złej 
woli į zepsucia, Po powrocie z obozu 
Piotrowski założył sobie szwalnię, 
dającą b. dobre dochody a jednak 
pokumał się z bandą zawadowych 
przestępców, wybierając fałszerstwo 
a nie uczciwą prace 

Za świadome puszczanie w obieg, 
przechowywanie i przyjmowanie 
fnłszywych banknotów sąd skazał na 
kurę 10 Jat więzicnia H. Przyjem- 
skiego, L. Gimzińskiego i E, Kulic- 
kiego. Oskarionym lym sąd zaliczył 
areszt tymczasowy Kochanka J. A- 
damczyka — K. Rachoń — skazana 
została na 5 lat więzienia za pomoc 
w przestępstwie, 

Szeroko motywując wyrok f ka- 
nieczność zastosowania trybu doraż- 
nego, sąd podkreślił specjalną szko- 
dłtwość fałszowania banknotów Na- 
rodowego Banku Polskiego dle ży- 
cia gospodarczego Państwa. 

W końcu w motywach sądu pod- 
niesiony niechęć skazanych do uczci. 
wej pracy į ich chęć szybklego wzbo- 
gacenia się. 


Nr. 168 


Człowiek w pocisku 
rakietowym 


Z samolotu aNeteore, który leci 
z szybkością przeszło 500 km. Da k 
dzinę i na Jakle 3,000 metrów (Re 
stóp) nad stacją RAF, Chalgrove, w - 
puszczono rakicię, w której by ui 
szczony pilot Bernard Lynch. Wal 
dował bez szwanku między dwoma 
budynkami na krańcu aerodromu. 

»Meleoreme kierował w czasie de 
świadczenia kpt. Scott. Obeerwstore: 
amerykańskiej armii i floty oraz sm! 
brytyjskiego ministerstwa  latniciw> 
byli obecni przy eksperymencie. 


Nowe zjawiska świotlne nad Srw- 
cja środkową opisywane są jaka kol: 
świetlne poruszające się mieustana 
z wielką szyhkością na wysokośc: 2%! 
m. widzialne tylko w cięga kilku se. 
kund, 


Fińskie pismo »Foeroonere donos, 
że nowe bomby rakietowe były wsdzia. 
ne w wielu miejscach w Finlanqii 
ostatnim tygodniu. Naoezni świądko- 
wie mówia, że wielkie rakiety, wyda. 
jące światło 1 hrzęczący dźwięk poru 
szają się szybko na wielkiej wysokości. 

Władze wojskowe otrzymały w 
czwartek wieczorem wielką Rosé do- 
niesicń o latających bombach, z czego 
większość ze Szwecji południowej, co 
wskazuje na to, że bombardowanie. 
koncentrujące się w ciągu ubiogłych 
dwóch tygodni w Szwecji północnej 
przesuwa się ne południe, 


Olbrzymia lecca torpeda widziana 
byla w Norłand w okolicy Sand o 550 
mil na północ od Sztokholmu. 


Czytajcie 
i rozpowszechniajcie 
„NAPRZOD* 


Juda, krol Bikini 


chię konstytucyjną. Rada 12-sobowa jlali amerykańskim urodzi] sie 169 o- 


stanowi rząd. Syn Judy może po jc- 


go Śmiercł zosiać władcą wyspy — 


tylko po wyrażeniu zgody jego pod- 
wladnych, 


Amerykańscy uczeni poświęcili wie. 
le uwagi na obserwacje reakcji »Bi- 
kińczykówe przeniesionych nagłe w 
współczesne warunki życia, Okazało 
się, iż po przybyciu na Rongerik zni- 
szczyli w ciągu kilku dni przygotowa- 
ne dla nich osiedle | w tym samym 
miejscu wybudowali identyczne dom- 
ki prymitywne, jakie posiadali na Bi 


kini. 


W końcu lipca komandor Ben Wyatt, 
dowódca archipelagu Marskaku, ma 
przybyć z wizylą do króla Judy, w ce. 
kwestii ewenlualnego 
pozostania na Rongerik lub powrotu 


lu omówienia 


na Bikini. 
W międzyczasie obywatele króla Ju- 


dy powiększają się liczbowo. W szpi- 


cowmiczych o przydział mieszkań 


slanie rzeczy komisja specjalna zapo- 
wiedziała nie tylko energiczną walkę 
z nadużyciami w dziedzinie mieszka- 
niowej, ale i ściąganie tych jednostek, 
które w jakikolwiek sposób hamują 
normalny lok załatwienia podań pra- 


bywałel i w najbliższym czasie epo- 
dziewany jest 1%0-ty, « 

Wydaje się, że doznania Bikińczy- 
ków w świecie cywikaacji amerykej- 
skiej przypominalyby mniej więcsj na- 
sze, gdyby przeniesiono nas w świał 
wyśniony najhardziej fantxstycznymi 
legendami Wellsa, 
— 


NOWOSC! 


MOKRACJA 


i Do nabycia wa wrzystkich kaląpara!. ch 


= wniosków i 


NAPHŁOD 
Mowe Am i 
WVDAWNICT 
Nakładem Związku Zawodowcgu 


Pracowników Sądowych i Prokura. 
prskich Okręgu Krakowskiego wyda. 
ne została »Nowe Prawo Mirszkaniu- 
wo-Lokoluwe« w opracowaniu sędzic- 
go grodzkiego SŁ. Koniuszewskiega 1 
sdwokuła Z, Reczyńskiego. 

Just to broszura zawierająca Lreść 
dekretu z dnia 21 grudniu 1945 r, © 
publicznej gospodare: lokalami i kon- 
Irol; najmu, oraz komentarze, Komen- 
arze opracowane w sposób przejrzy- 
uy kwalihkują broszurę do użytku 
arsktycznego nie tylko prawników, ale 
wszystkich, klórzy z zagadnieniem pu. 
licznej gospodarki lokalami na pod- 
Mawie dekretu z 21 grudnia 1945 r. 
met będą do czynienia 


Nakladem tegoż Związku Zawodo. 
wego ukazala zię w opracowaniu tę: 
dziego Apelacyjnego B. Kolbuszow- 
skiego | sędziego okręgowego A. My- 
szkawskiego »Ustawa o uznanie zagi- 
nionego za zmarlegoe. 

Opracowanie pod względem praw- 
niczym doskonałe i niezmiernie na 
szasie, Sprawy o uznanie za zaginio- 
nych i zmarlych w obecnym »kresie 
ze zrozumialych względów mają do- 
niosłe znaczenie prawna-spoleczne. 
Zaopatrzenie opracowania we wzory 
postanowień czynią 2e 
starannie wydnnej książeczki nader 
praktyczną pomoc dla wszystkich za- 
iniereaowanych w postępowaniu o u- 
manie zaginionych ża zmarłych, 

W wydaniu Księgurni Powszechnej 
w Krakowie ukazało się »Nowe Pra. 
wo o zmiane i ustalaniu imion } na. 
zwiska przez Andrzeja Banacha, na. 
szelnika Wydziału Wojewódzkiego w 
Krakowie. I la broszura sianowi war. 
lościowe ze względu na swą aklual. 
noit opracowanie dekretu z dnia 10 
listopada 155 r. o zmianie i ustalaniu 
imion i nazwisk, Dekret ten reguluje: 
zmianę nazwiska w wypadkach, gdy 
obywatel nosi nazwisko hańbiące luh 
ośmieszające, względnie me licujące 
z godnością człowieka, sprawę na- 
zwisk przybranych w czasie wojny I 
pseudonimów. Dekret dopuszcza zinia. 
nę nazwiska | w innych wypadkach, 
szczególnie uzasadnionych. Opeaco. 
wanie dekrótu przez ob, nacz, Bana. 
cha czyni zadość wymogom praktycz- 
nym, zawiera przy lym dobry komen. 
ierz o społecznym znaczeniu nazwi. 
ska. (W. M.) 


KI. 


fim pt CIOHE 


„Lejssha” 
way'u. 


— fim pt KROL BROAD. 


— film pi. ŻA SIEDMIOME 


„l — fim p. BLASKI i CIENIE 
ŻYCIA KOBIETY, 


„Warszawa — [lim pr POWROT. 


alio“ — „Bztuka* film pr KAPITAN 
LILA 


Gdańsk" film pt ZNACHOR. 


Początak progrzmów: 13.50, 17.30 1 19.38 
a wylalkiam kina „Wanda”, „Apollo" 1 
„Telęcha”, kióra lo kina grają o god. 16, 
18 1 20. 


Prardaprzedaż: w Biuras Frzedaprzedeży, 
Kraków, ul Wiślna 2 ad godz. ©—1180 
ba dzień hlsżący i od 13—15 na daleń na- 
repay. 


Pamiętaj o iunduszu 
prasowym 


NNAFKŁAWD” 


RDIEArRACH 


TEATR MIEJSKI |m. JULIUSZA SŁO 
WACKIEQO — godz 13-ta „Cled“ esluka 
w doh aktach Daria Niccodamiego, 


TEATA ETARY — Dois Sain — zoda 
18- „Król wlóczągów* komedia amery 
kuńska. 


TEATR STARY — Mal 
19.15 „Zbyt Ileina rodzinka" komedia w 4 
aktach Blrahezu. 


TEATA POWSZECHNY Im. ŻOŁNIERZA 
POLSKIEGO — godz 10-ta „Nitencha” 

TEALh RAMEMALNY TUR-u godz Li 
„Codziannia a 5-tej", komedia Henneauina 
1 Webera. 


Radio 


na dziań 30 lipca 1348 r, (ortor 

Kraków. 600 Byrnal osan | pleśń „Kie 
dy ranne wstają zorze". 4.06 Dziennik po- 
ranny, 6.20 Odcwytanis programm lokalne- 
go na dzień bieżący. 625 Qimmastyka po 
ramna, 035 Muwyka poranna, 6.57 Sygnał 
oram 3 Krakowskiego Oharrwatoriam As- 
tranmmioznego. 7.00 Mimyka porzmna. — 
130 Powtórzenie najwadmiejemych wisdo- 
mości dajennfka porannego. 1.3 Mumyka 


11,57 Syrnał czam a Krakowskiego Otanr. 


wetorium Antronnnicenega. 12.00 Meie 
zegara | hejnał a Wieży Mantmokiej. — 
12.06 Dalennik południawy. 1226 Pieśni 
w wyk. Ady Wlowakiej-Kunińskiej. — 
12,55 „3 miavt possi". 14.00 „Na aleniach 
odzywkanych", 13.16 Z życia Narodów Sio 
mlańskioh. 11.26 Mnzyka obiadowa. Wy. 
komawcy: Julia Bieńkownki (śpiew), Bo- 
mnald Narnaewica (trąhkaj, Janum Ko- 
walski (akompaniament), 14.00 W ramach 
slnchowinkn dla dnieci montai nłosenek | 
wierszyków Zorii Ro (LA piżzaj 
kolorowa okienko" a jfOoiónna. 
Walewskiego i Anny Kflnchmasn. Rocy: 
tanja Marti Riliżanki | dzieci z! Gromad- 
kl fwietlicowej. Bowo wiążąca * Ireny 
Kzezepańakiaj wypowia Jarry Malimw. 
skl 14.6 Z dziejów harbarzyńatwa nie 
mieckiego w Polsce. 14.40 Reza. — 
14,50 Chwila muryki s płyt. 28.00 Oderyt 
prot. Henryka Mościakiego pt „Wdród 
nowych kalątek". 1615 Awdyojs sinne 
musycmia o Moarow. Konantam | opra- 
cowanda Haleny  Zbojńakiej-Bmsutownkej. 
Opracowania muzyczne Jerwgo Gaczia. 
1550 Waporin pł. „Dom dmiecka" Mart 
Brodakiaj. 16.00 Dziennik popołudniowy. 
18.30 Utwory fartapianowa w wyk. Lay. 
ny Robowaklaj. 10.55 Kwadrana prey. — 
17.10 Koncert Zrapołi  inetremantaktaga 
pod dyr. Henryka Kowalskiego s udziałory 
Marii Namyałowakiej (śpiew). 17.50 Nana 
uadrowiaka. 17.66 Amdycja wojskowa. — 
16.10 Andycja budowa pt „Sądecka pro 
anka” w oprac. Edwarda Fydy i Page 
nina Pawiowakiego w wyk. kapai ln. 
dawaj pod kier, A. J. Wrońskiego arma 
Zespołu Ludowego. 18.0 Recital ipsa- 
osy Michala Enisa 19.00 „Nauka przy 


20.30 „Odwiedsiny a mroku“ andzaja w 
opracowaniu Tadenma Rittnora. 21.00 Od- 
omy Karmila Leśnieka. „Szkalniotwą 
Polskie w Nlemenech". 21.10 Muzyka ta- 
neama, 21.80 Fragment prozy J. Andrie 
Żawsklega pł. „Kukułka”. 2145 Rozma- 
lokal 21.56 Odazylania programu lokal 
nego ma dzień następny. 2.00 Androji 
marymkowa. 23.30 Koncert iyasi — 
1.00 Ostatnia wiadomości dziennika ra 
karmego. 28.0 Program na joro — 
Bm Hyma i rskofcoenie programu. 


Kurs przygotowawczy 

Związek Studentów Architektury 
przy A. G. w Krakowie, 
organizuje kurs przygotowawczy do 
egzaminu wstępnego na wydziale 
archilektury przy A, G. w Krakowie. 
b, s, 

Wpisy przyjmuje Dziekan Wydzia. 
łu Architektury na Wawelu codzien: 
me od 12 do 13, 


3» u 


„NAPRZÓD" 


Polska — Kraj nieprzebranych możliwości 


Polska — kra| nieprzebrenych mo- położeniu, 


że le postulaly naszego 


żliwości — powiedzenie, znane, wy- życig gospodarczego znajdują pełne 


tarte — nie budzi już w nas specj 
mych wzruszeń. Ale możehy lak tym 
Fazem temu wyświechtanemu sloga- 
nowi lepiej się przyjrzeć. 

Posłuchajcie takiej opowiasiki, któ- 
Tej cechą jest to, że zdarzyła się na- 
prawdę, Bawią u nas Amerykanie. 
Sam ien fakt nit słanowi jeszcze nic 
szczególnego. Ale proszę posłnchać 
dalej. Amerykanie, jak Amerykanie 
Do odbyciu wszelkich mroczysłości 
dyplomatycznych — lubią być przed- 
siębiorczy — zwiedzać miasto na 
własną rękę. I trzeba im przyznać, 
że mają nosy — docierają najczęściej 
tom gdzie trzeba, Lecz dokądźe to 
tym razem zaprowadził naszego A- 
merykanine instynkt buisenesmana? 
Otóż istnieje na terenie Krakow 
Spółdzielnie ariystów. W cichym za- 
kętku tuż przy gwarnym rynku, na- 
Przeciw kościoła Mariackiego usado- 
wiła się spółdzielnia artystów „Pra- 
ca“, Wech dobrego kupca i człowie- 
ka o niezłym smaku kazał Ameryka- 
ninowi wykupić dosłownie cały 
aklep. Był tymi drobiazgami zachwy- 
tany. Tych rzeczy Ameryka nie pro- 
dukuje, mimo, że wytwarza wszyzt- 
ko, Ale te przedmioty — drobna 
galanteria — mają dia mieszkańca 
ziemi złotymi dolarami płynącej po- 
«mak specjalnego egzotyzmu. Nasz 
dzielny Amerykanin zamówił odrazu 
Kilkanaście wagnów. Iście pa amery. 
kańsku! 

Dotąd wszystko dobrze — ale źle 
ię zaczyna właśnie od tych kilkuna- 
kiu wagonów, Bo „Praca“ zamiast 
Rzaleć z radości — wieść tę przyję- 
ła na ponuro. „Praca“ — lo wielka 
Przyszłość exporlowa — ale w chwi- 
H obecnej, niestety nie dysponuje 
odpowiednią iloścą warszlalów, aby 
podjąć się legó zamówienia. Świa- 
tomość własnej niemocy — w chwiłt 
Gdy zamówienie posiawiłoby spół- 
fzielnię artystów odrazu w slan 
«prosperily* — zwiększa tylka kwa- 
Sne humory. 

To jest powodem, że od jokiegoś 
Czasu róg placu Mariackiego į Ryn- 
ku wieje dziwnym chłodom. 

Swoją drogą nic dziwię się. Muleby 
także diabli wzięli! 

A zatym „Praca* — pracuje dziś 
lak rybak łowiący na wędkę — a 
Mający aspiracje łowić nieciemu Je- 
doakie ten faki warłoby lepiej roz- 
Waży Przemysł artystyczny i prze- 
Wyst ludowy polski ze względu na 
Wysoki poziom swej szluki — i bẹ- 
dąc przytym najzupełniej oryginalny 
œ znajduje nicsłychane powodzenie 
łą granicą, zwłaszcza w Szwajcarii j 
Ameryce, Zesławmy ta stwierdzenie 
R innym. Mianowicie Francja i Cze- 
thy przed wojną łyły Ucałownie 
R exportu ariysiyczngeo Np. szkła 
Fzeskie — nie będąe przedniej jako 
Ç — miało niesłychane nowodzenie 

powodu swej artystyczne] formy. 

my czyż nie jestesmy zdolni do 
ysiłktu arlystycznegu? Wprost prze. 
Mwale, 

Jletantami w odsprzeduwaniu wła. 
bnych umiejętności, A przecież do- 
brze pojęla reklama nie jast złal Tak, 
Meh umiejętności mogłaby nieżle 
as nauczyć Czechosłowacja. 

tym miejscu powinryby się ze- 

Faé długie wywody na temat naszej 
w Uolengji, Cóż, kiedy mam za'n'e= 
czyć rzesze czyielaików czymś 
KTecz odwralnym, Otóż wszelki» čo- 
Schczasowe symplomaly wskazują, 
jesteśmy na jaknajl:pszej drodze 
taprodukowania. się plzeć zagra- 

4 naszymi „Egzol;cznyma myto- 
Mui Jestesmy w tym szczęśliwym 


i 


I 


Jednakże jesteśmy wielkimi j 


poparcie u rządu. Właśnie w Depar- 
lamencie Plastyki powstał Wydział 
Wytwórczości, na czele którego sta- 
nęła Wanda Tełakowska, 

Przyjemności poznania tej dziel- 
nej niewiasty nie miałam, ale fama 
głosi, że ma niesłychany lalen! wy- 
dębianią forsy z Ministerstwa Skar- 
bu na popieranie wytwórczości prze- 
mysłu artystycznego. 

Pozatym w tendencjach Departa- 
melu leży wyszukiwanie Iskicb arty- 
stów-plastysów, klórzy współpraco- 
wali by z przemysłem. Wielu z po- 
śród nich pracuje już w przemyśle 
dolnośląskim z doskonałymi rezulta- 
talami. Pomijając bowiem dochoda- 
wość lego zajęcia, spełnia: ona waż- 
ną rolę w dziele nastawiania raszej 
gospodarki na formę artystyczną. A 
zatym przemysł ariyslyczny może 
stanowić ważny dział nesze] gospo- 
darki eksportowej — należałoby Je- 
dynie postarać się o pchnięcie tej 
sprawy uregulowanym i dobrze ugrun 
towanym łożyskiem. Ade 


B życia 


= 
ISES 


W 


Tow. Osóbka-Morawski przewodniczącym 
Komisji Weryfikacyjnej P. P. S$. 


Uczestników Walki Zbrojnej z Niemcami 


Odbyła się W*narne pos  lzence 


Komisji Weryfikacyjnej przy CKW 
PPS Uczestników Walki Zbrojnej 
z Niemcami. 

Zebranie wyłoniło Prezydium Ko- 
misji w składzie: przewodniczący — 
tow. Premier Osóbka-Morawski, i 
ceprzewodniczący — generalny se. 
Eratz KCZZ, tow. poseł Karimierz 
Rusinek, sekretarz low. Jan Mulak, 
Na członków Prezydium powu!.ui 
zosłali: tow. płk. Szaniawski I tow. 


dr. Stanisław Płoski. 
| Ponadio pawołane zostały nastę- 


Z gą URE 


Jugosłowiańska brygada młodzieżowa 
u OM TUR-owców 


(PAP). Jugosłowiańska »Brygada 
pracys zatrudniona przy odbudowie 
Warszawy, odwiedzila w niedzicię dn. 
28 bm, ośrodek szkoleniowy OM TUR 
w Otwocku pod Warszawą, gdzie 150 
mlodych OM TUR-owców z różnych 
=en Polski przebywających na kur- 
W micszka w namiotach na 15 ha, 
terenach keśnych w Otwocku, 

Powitame gości jugosłowiańskich 
bylo niezwykle serdeczne. Po krót- 
kich przemówieniach kierownika 0- 
środka tow. St, Mościckiego i kierow- 
nika jugosłowiańskiej brygady pracy, 
rozległy się pieśni polskie i jugosło- 
wiańskie, Następnie odbyły się gry i 
zawody sportowe młodzieży. 

W godzinach popoludniowych przy- 
był do obozu ambasador RP w Sia- 
nach Zjednoczonych low. prof. Uskar 


Z obchodu „Święta 


W dniu wczorajszym w ramach do. | dr. Leśnodorski 


Lange, przewodniczęcy Komitału Cen. 
tralnego OM TUR tow. Ryszard O- 
brączka, attachć prasowy ambasady 
Jugosławii, dr. Kusovać oraz przed- 
slawiciclka. Tow. przyjażni polsko-ju- 
gosłowiańskiej ob. Z. Sobierajska, Od. 
wiedził również ośrodck szkolaiiowy 
Julian Tuwim, 

Po wspólnym obiedzie i odpoczynku 
nastąpiły produkcje artystyczne: pie- 
śni i tabce. 

Dzień spędzony w gościnie u 'nlo- 
dzieży socjalistycznej zosiawił goścom 
 Jugosłowiańskim jak najlepsze wspom. 
nienie. Serdecznie żegnani wrócili oni 
= godzinach wieczornych do Warsza. 
wy, gdzie nazajulrz znów przystąpię 
do pracy na placu Małachowskicgo i 
ul. Królewskiej, 


Morza” w Krakowie 


Hlerulów, poctów 


rocznągo obchodu „Sw:ęla Moraa" | ilp, przyczym wspomniał w pierw- 


odbyła się w tealrze miejsk,m „m. Jı 
Słowackiego uroczysia Akadenna, %% 
którą przybyli przedstawiciele władz 
psńsiwowych, miejskich + wojsko. 
wych oraz zaproszeni goke. 
W pierwszym punkcie progrumu chór 
Filharmonii krakowskiej pid 441. 
Sunisława Wiechowicza wykonuł 
piesn — obrazek tudowy „Pragną 
o*zki”, 

siępnie zabrał głos przewudni 
tzucy Wojewódzkie; Komisji Wyka 
uuwczej „Święta Morza M. ik. 
chalski. W powilan'u swym z szcze. 
gólną radością podkreślił znaczenia 
checności na sali delegacji 16 pułku 
Łrdabrzeskiego, który krwią swoją 
ptzypieczętował nasz 500 kiłomeiro- 
wy dosięp da morza. 

Dr. Bogusław Leśnodaraki, który 
z kolei rozpoczął przemówienie pod- 
kreśli? przede wszystkim znaczenie 
„ludzi morza“, dzieląc ich na grupy 
a mianowicie: 

1) ludzi bezpośrednio związanych 
z morzem i jega wybrzeżem, 

2) ludzi nauki, 

3) do trzeciej grupy zaś zaliczył 


b 


szym rzędzie o generale Mariuszu 
Zaruskim, twórcy polskiego yachtin. 
gu. Ne wyróżnienie według słów dra 
Leśnodorskiego zashąguje wzrasta. 
jaca stale grupa młodych ludzi, wią. 
żących się z morzem, jako ich przy. 
szłym terenem preey. ` 

Na zakończenie dr. B. Leśnodorski 
odczytał rezolucję, którą zebrani jed. 
nogłośnie, z wiełkim aplauzem przy- 
ięli i zaakceptowali. 

W dalszej części Akademii w. sią. 
pił Stanisław Tauros, który wylonał 
na skrzypcach utwory kompozytorów 
polskich: Zarzyckiego, Wieniawskie- 
go i Andrzejewskiego. W ostatnim 
punkcie programu chór Filharmonii 
opiewa? acherzo St. Wiechowicza 
„Na glinianym wazoniku” oraz No. 
wowiejskiego „Hymn da morza”, 

Organizacja Akademii w przeci- 
wieństwie da nieudolnie przeprowa. 
dzone] imprezy pływackiej w sobo- 
tę wieczorem nad Wisłą — na praw. 
dę na wysokim poziomie. 


pujące podkomisje: 

Hisloryczna 4 II sekretarzerą 
CKW PPS tow. dr. Henrykiem Jag 
błońskim i low. dr. Stanisławem PŁ 
ckim; 

Woryfikacyjna z tow. Kazimierzem, 
Rusinkiem i tow. ged, Bończą-Uzdowm 
skim; 

QOdrnaczeniówa z tow. Premierem 
Osóbką.Morawskim į tow. płk. Sza- 
niawskini 

n'wnocześnie postanowiono po- 
wołać odpowiednie komisje na szcze. 

| blu województw i powiatów, 


W Krakowie powstaje 
„Salon jesienny“ 


Życie szluki w Krakowie przybiera 
coraz bardziej mstalone i skrystali- 
zowane oblicze. Okres wegetacji 
okupacyjnej należy do przeszłości. 
Hasło „aby przelrwać" — zostało 
zasiąpione słowem „tworzyć”. Po Ja- 
łowym okresie — nadszedł czas nie: 
zmiernie bnjnega życia tych dziedzin 
pracy twórczej człowieka, gdzie duch 
ludzki może najpełniej się rozwinąć. 
Ale również i sztnka musi mieć od. 
powiednie ramy, musi mieć pewien 
kierunek — aby nie ratraciła się w 
chaotycznych poszukiwaniach. Od 
tego są szkoły j kadry profesorów. 
Ważne również zagadnienie podania 
jej konsumentom w odpowiedniej 
szacie į w jednolitych wartościach. 

Ważnym osiągnięciem dla miasta 
Krakowa to stworzenie Komisji, pod 
które] egidą urządza się odtąd wszel- 
kie wystawy malarstwa cry rzeźby. 

Komisja ta powslała z inicjatywy 
Wydziału Kultury i Sztuki Urzędu 
Wojewódzkiego, zaś w jej skład 
wchodzą przedstawiciele Związku 
Plastyków i Towarzystwa Przyja: 
ciół Szluk Pięknych. Komisja będzie 
urządzała wysiawy w Pałacu Sztuk 
Pięknych z pewną myślą — nada im 
określoną linię artystyczną, W jej 
zamiarach leży udostępbienie szerszej 
publiczności oglądania obrazów, do- 
tąd zamkniętych w ścianach muzeal. 
nych, gdzie ami specyficzne otocze- 
nie muzealne ani zbyt ciasna prze- 
strzeń nie pozwalają nieraz bardzo 
cennych dzieł ujrzeć w należyym 
oświetleniu. 

Do zamierzeń o dużym znaczeniu 
z punkiu widzenia spolecznega bę 
dzie wyslawa kullury ośrodków ro- 
botniczych, — przyczem będą na niej 
uwzględnione projekiy nad padnie 
sieniem estetyki mieszkań robotni- 
czych. 

Przewidriana jest również wystawa 
projektów architektonicznych, zaś z 
Warszawy przyjedzie do Krakowa 
obecnie tam odbywająca się wysta- 
wa rysunków, akware) i grafiki ra. 
dzicckiej, 

Dużym osiągnięciem dla Krakowa 
będzie stworzenie w tym roku w je- 
sieni „Stałego jesiennego salonu“, 
który odtąd ma być stale urządzany 
w naszym mieście, Będzie on skupiał 
dzieła malsrzy polskich z całego kra. 
ju — podobnie jak „Salon wiosenny" 
= Warszawie, Ade 


JESZCZE NA LIPCOWE KARTKI 

Zartąd Miejski Wydział Aprowizacji | 
Handlu w Krakowie komunikują żó « 
dniach najbliższych bądą wydawać akle- 
Dy rozdzielcze na karty żywnościowa m4 
mlesląc liplee 1816 masiepujące artykuly 
żywnościowa: 

Cukler kut. I odalnetk Nr. 25, 26 á 0.50 ke 
kat. TR odclnek Nr. 26, 297 6 0,% kg, — 
kat II odeinek Nr. 26, 27 4 0,40 kg 
Oma zl. 16 za 1 ke. 

Markata Cujlon kai. I odemek Nr. 21 
4 0,02 re. kai. IR odcinek Nr. 13 á 0,4 kę 
Xat. II odcinek Nr. 14 á 0.015 kg. Cena 
ml. R0O za 1 kg. 

Tłuszcz kai. I odcinek Nr. 31, 32 á 0,5 kg 
malcu i 0,5 lg margaryny, kal. II odci- 
nek Nr. 24 A 0,25 kg emaku. Dod. „4% 
odcinak Nr. A á 0,25 kg anaku. Cena za 
1 ke 10 a 

Misko kondentowans, Wezynlkie trzy 
kategorie na odalnek Nr. 1 (bes napimi 
mleko) á 7 pusik mleka kamdeneowanago 
dla dmieci do Jat 12-tu, Cena za puszkę 
u. 250 

Sklepy rozdzielcze wimy  bezwzętędnia 
pohra wyżej wymieniona arlyteniy żyw. 
nościowę do dnia MI. WII. 1946 r, Po iym 
temminie mlepuhrane ariykuły uiegają 
przepadkowi. 


PODATEK OD NIERUCHOMOACI 
Zarzad Mielak! przypomina, ie z dniem 
aL lipos b. r. umywa tarmin płatności 
pierwsza) raty podatku od nieruchomości 
na rok 1046. 


Zwalczanie kradzieży 
w ogrodach działkowych 


W dniu 26 czerwca br. wydany 
został na podstawie pisma Minister- 
siwa Aprowizacji i Handlu z dnia 
10 maja r. b. okólnik Nr. 93 Głów. 
nego Komendanta Milicji Obywatel- 
skiej w sprawie zwalczania nagmin- 
nych kradzieży płodów ogrodmiczych 
z ogrodów działkowych i osiedli, 

W związku z powyższym Komen- 
danci Wojewódzcy Milicji Obywatel- 
skiej mają wydać odpowiednie za- 
riądzenia zmierzające da zabezpie. 
czenia ogrodów działkowych, pomo. 
eniczych i osiedli przed kradzieżami 
i zwalczania oraz ścigania kradzieży 
ogrodowych. 

Zabezpieczenie polegać na 
zwracaniu uwagi na ogrody działka- 
we 1 pomocnicze podczas wykony- 
wania slużby palrolowej przez jed. 
nosiki Milicji Obywatelskiej na tere- 
nie miast, czy okolic podmiejskich 
na udzielaniu pomocy w wypadkach 
potrzeby slrażom tych 
ogrodów. 


ma 


ochronnym 


Bezdomna ludność kielecczyzny 


otrzyma dach nad głową 


Jeszcze we wrześniu r. ub. na sku- 
tek fmłalnej sytuatji mieszkaniowej 
w pasie zniszczeń wojennych, roz 
poczęło szeroko zakrojoną akcję do- 
słarczania łym terenom baraków po 
niemieckich ohozach. Pierwsze ba. 
raki sprowadzono z Kędzierzyna 
(pow. Kożle). Było lam prawdziwe 
miasto baraków przy wiefiiej fa- 
bryce benzyny syntetycznej. 

Początkowo rozdział baraków w 
terenie npotkał na trudności, Więk. 


szość nie chciała się zgodzić na kil- 
korodzinne domki į domagała się 
domków jednorodzinnych. Częsta 


szło się na usłępstwa i rozbierano 
nawet domki 4.1zbowe, a budowano 
jednoizbowe — jednorodzinne. 


Karty żywnościowe ; 


dla repatriantów 

Minister Aprowizacji i Handlu pod. ! 
pisał w dniu 15 b = zarządzenie w 
sprawie uprawnień do kart zaopa. 
trzenia dla repatriantów. 

Na mocy tego zarządzenia dotych- 
czasowe różnice w zaopatrzeniu re- 
Palriantów zostały zniesione. Wszy- 
sikim repatriantom przysługuje pra. 
wo do kart żywnościowych I kóe- 
gorii na okres 1 miesiąca od daty 
osiedlenia się. Prawo to może być 
przedłużone na dalszy miesiąc w ra. 
zie udowodnionej przez urzędowego 
lekarza choroby repatrianta, W ra- 
zie repalriowania całych rodzin kar. 
ty T kat, otrzymują głowy rodzin, a 
pozostali członkowie rodzin karty 
rodzinne I kal. Poza tym karty I kal 
otrzymują repatrianci górnicy, przy- 
bywający z zagraniey, którzy mają 
prawo korzystać z lych kart w okre. ! 
sie pierwszych 3 miesięcy od daly 
przybycia ich do Polski. Poza tym 
w pierwszym miesiącu korzystają oni 
ze specjalnego dodatku nprowiza- 
cyjnego „P. Z", przysługującego gór- 
nikom pracującym pod ziemią. 

Zarządzenie powyższe upoważnia 
również władze ąprowizacyjne do 
wydawania kani I kat. ojcom rodzin 
osadników rolnych na Ziemiach Od. 
zyskanych, którzy objęli gospodar. 
siwa rolne na Ziemiach Odzyskanych 
bez doslatecznych zapasów żywnoś- 
ciowych do czasu pierwszych zbio- 
rów. Dla uzyskania karty zaopatrze. 
nia należy przedstawić: a) dowód 


bo Towarzyszy w 


Prozydium W. B. mt. 


Woj. Krako „skim 


vosianowiło przeprowadzić akcję propa- 


gandy prasowej i rozpocząć akcję zbiórkową na fundusz prasowy 


i wyborczy. Zbytecznym jeat podkreślać 


znaczenie naszej prasy, 


która u bogaczy nie znajduje poparcia. 
Wydawnictwo dziennika naszego boryka się z wielu |rudno- 


ścinmi, jakich prasa inna nie 
„Łańcuch prasowy”, 


pokazne kwoty. 


Częsc uzyskanych kwot przeniesiemy na 


zna wcale. Dlntego otwieramy 


który powinien num przynieść 


nfun- 


dusz wyborczy“, Towarzysze muszą ię akcję poprzeć jak najin- 
tensywniej i wykazac, że do ofine dla Partii naszej są zdolni. 


Wpłaly pzusimy achonyw:ic na konta 


Nr. lv. 813 iub w kasie W. K. 


„Naprzodu w P. K. U. 


AŻ 


Plan przewiduje do końca roku 
bieżącego budowe 11200 izb miesz. 
kalnych, 1.159 izb szkolnych, ośrad. 
ków zdrowia itp. 

Do dnia 1 lipca r. b. wystawiono 
4.000 izb, w budowie znajduje się 
dalszych 1600 izb. Z lego w wojewódz 
Lwie kieleckim, gdzie są najgorsze 
warunki mieszkaniowe, wystawiona 
2.504 izby, a w budowie znajduje się 
368; w woj. białostockim 970 izb i 
w budowie jest 260. 

Sprawność akcji odbywa się dzię. 
ki dużej pomor MI wiceministra 
Obrony Narodowej, gen. Jaroszewi. 
cza, który ułatwił szybkie przejęcie 
baraków od Wojska Polskiego. 


stwierdzający datę przybycia i za. 
meldowania; b) zaświndczenie po- 


| wiatowego oddziału PUR-u, z wysz 


czególnieniem zapasów żywności, ja. 
kie repatriunt przywiózł z tobą i e) 
zaświadczenie powiałowego refera. 
tu osiedleńczego lub PUR-u „określa. 
jące, w jakim stanie repatriant o. 
trzymał przydzielone gospodarstwa, 
jakie zastał tam zapasy zywnoś 
stun zasiewów oraz żywy Inwentarz", 


Farby malarskie, anilmy, dokstry 

kleje, amar wozowy, kwany, siny ka- 
mieś, maftaliną i inne dos 

(korzystniej 


„)„KORUDA" 


Hurtownia farh. chemikali i art. pospadarczych 


Kraków, tl. Grodzka 9, Tel 566-47 


KOMUNIKAT 

Sekcja Kobiet PPS uruchamia w 
pierwszych dniach sierpnia kursy 
kroju i szycia, modniarstwa, folo- 
grafiki, po nader przysiępnych ce- 
nach, 

Wpisy przyjmuje codziennie refe- 
rat kobiecy pokój 20 od godz. $.tej 
do 3-ej. 

Ceny bardzo przyalępne. 


O mistrzostwo hlasy A 


WISŁA — TARNOWIA 4-1 (2:1) 

Pierwszą bramkę zdobyła Tarno- 
wia w 33 min, ze strzału Pirycha 1. 
Wisła wyrównuje w 40-tej minucie 
z karnego cgzekwowanego przez AT- 
tura. W 43ej minucie ten sam gracz 
strzela 2-80 bramkę i ustala wynik 
do przerwy. W drugiej min. pa 
przerwie Artur strzeła 3.cią bramkę 
oich barw (rzekomo ze spa 
). w 30.1ej min. Legutko uzy 
skuje 4-ta bramkę. Sędziował dobrze 
ob. Michalik, 


CRACOVIA — KORONA 8:1 (6:0) 


Obozy Sportowe" 

Państwowy Urząd WF i PW or- 
funizuje następujące ohozy sporto. 
we dla młodzieży od 16—21 lat w 
czasie od 4. sierpnia b. r. do %0 sier- 
pnia b. r. 

1. Międzyrzecze — obóz ogólno 
sporlowy (położony mad pięknym je. 
ziorem), 

2, Warpno — obóz żeglarski, 

3. Sieraków — obóz sportowy. 

Dla młodzieży żeńskiej w miejsca 
wości Głębokie. 

Zgłoszenia przyjmuje Wojew. U. 
rząd WF i PW Zwierzyniecka 24 — 
(Sekcja WF) w godz, 9.lej do 18.ej 

Warunki przyjęcia: częściowe za. 
awansowania sporlowe i dobry san 
zdrowia. 


BWA 
DE; 


CENNIK 
ogłoszeniu ma 1 i 2 atzonia 2a w teńście ża l mm azpalty „15 zł. 
1 mm aszpally , » > o s20 u4 za tekstem am © . +10 mł, 


PRENUMERATA „NAPRZODU* wynosi miesięcznie z odbiorem w punktach sprzedaży 45 2. — a odnoszeniem ao domu m 
wie 55 zł — na prowincji, pocztą 5U zL — Prenuineratę przyjmuje: 


OGŁOSZEŃ: 

Wrobne ogłoszenia za ałowa . 
Poszukiwanie rodzin i przej, . 
Ogloszenia przyjmuje Adminkiracja „Naprzodać, mł. Orzeszkowej 7. Oddział „Naprzodu“ plac Szczepański 9. Polaka Agencja Prasowa PAP, 


Basztowa 15 i upoważnieni akwizytorzy Wydawnictwa, 


Administracja „Naprzodu“ Eruków, ul. Orzeszkowej 7. 


5 aW niedzielg i święta 60% dzożaj. 
3 sd. Tłustym denkiem 10095 dreie. 


Kraka. 
ktział 


„Nagrzadu” ilac szezepuński 9%. tiucowki Śp. „Uzylclnik" na terenie miasta Krakowa i upoważnieni akwizytorzy. — Na prowincji 
Powiatowe Komilely Polskiej Partii Socjalistycznej. 


LZ EO 


Wydaw. „Wiedza“ — Redakior Jerzy Wnóniewski — Redakcja i administracja Kraków, gl, Orzeszkowej 7. 
Odhito czcionkami Drukarni SpóŁ „Wiedza“ Nr. 3 „Naprzód“ — Kraków, ul, Orzeszkowej 7. Tel, 506-53 


Wydawca Spółdzielni 


= Tel 509-85 
M—08318 


